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karzom, że pogląd rządu i narodu 
jugosłowiańskiego odnośnie naszych 
Ziem Odzyskanych jest całkowicie 
po stronie Polski. Stanowisko p. 
Byrnesa wyrządza wielką krzywdę 
Polsce i utrudnia osiągnięcie po
koju. 

ROK I\ Łódź. czwartek 26 wrześnii 'l IS46 roku 

„Naród polski może w swojej 
sprawie liczyć nie tylko na nasze 

Nr 249 sympatie, ale także na wszelkie 
~~~~~~~~......::-..-~~~ 

możliwe z naszej strony poparcie". 

będzie omawiana przez Czterech Ministrów w Nowym Jorku. -Zale· 
ęenia Konferencji Pokojowej będą przez nich natychmiast rozważane 

Ministrowie spraw zagranicznych czte- w Nowym Jorku nad przyszłymi losami 
rech mocarstw poslJanow.ili we wtorek Niemiec. 
wieczorem w czasie 4-godzinnego posie-

południu do Londynu. Powrót brytyjskie
go ministra do Paryża spodziewany jest 
w przyszłym tygodniu. 

Nowy minister handlu Stanów Zjednoczo 
nych, Harriman przybył dziś do Paryża. 

dzenia wystąpić z wnioskiem do Konfe- Minister Bevin po odbyciu dłuższej roz
rencjl Paryskiej, aby ustaliła program, na mowy z Byrnesem odleciał wczoraJ po 
podstawie którego wszystkie komisje za-
kończyły by glosowanie w S!Jrawie wszysL ll!illillllllllll!llll!ll!!lllllllllllll!l 1nlllllllllll'lllilil!!llllllll\llllll!~ll!llllllllll l !llllllllll ! !!l!lllllllllllllllllllllllllllllllllll l llllmi!lllllll!\l\llllll!l!!llll!llllilllllllllllllllllllllllllll!lll\llllllllllllllll! lll !llllill lll ll llllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll 

~~~:r!:::.ozycji i poprawek do dnia , paź- Truman wśród swoich „mocodawców" 
Postanowiono również , że plenarne sesje· 

konferencji winny zakończył się do dnia 
H października. 

Uzgodniono ponadto, że na plenarnych 
sesjach każdy traktat pokojowy powinien 
być rozważany jako całość. Ministrowie 
doszli również do porozumienia co do te
go, że rada ministrów spraw zag:tanicz
nych powinna zając się rozważeniem za
leceń Konferencji Pokojowej natychmiast, 
gdy tylko plenarna sesja, przystęrlufąc do 
obrad w dniu ' października, zacznie za
lecenia te nadsyłać. 
Wysunięto również projekt, bv Rada 

Czterech Ministrów konłynu.owała swe 
prace po zako11czeniu Konferencji Pary. 
skiej, w Nowym Jorku, t. zn. równolegle 

·z mającymi się tam odbywać posiedzenia
ml Generalnego Z~romadzenia ONZ. Po
nadto ustalono, że, po 24 listopada Rada 
Ministrów 4 mocarstw rozpocznie narady 

w ;w; 

- powiedział Marsz. Tito • 

Nif do przgj~t:ia 
sq wnrun~i, slawbne przez 

Anęlię Eviptowi 
Z Kairu donoszą, że prasa egip·sk8 oce~ 

iia nowe propozycje brytyjskie, dotyczą

ce traildatu •anglo-egiipsk'iego za zupełnie 
::llemożliwe do przyjęcia dla Egipcjan. 

Nowe propozycje brytyjskie natury wof. 
skowej stanowią nawrót do sytuacji z ro· 
ku 1936 i podważają niezależnosc Egiptu. 
Gazety piszą, że Egipt posiada niezaprze
czalne, historyczne prawa do Sudanu. 
Oderwanie Sudanu cd Egiptu może stać 
się źródłem presji na Egipt, ponieważ Su. 
dan jest związany z systemem nawadniania 
EgLptu. 

Cz~si wal.:zą 
z w•lkolakami 

Akcja likwldatjl nielegalnych organlzacf! 
niemi eckich na teren1e Czechosłowacji po
stępuje naprzód. Członkowie tych organi
zacji dopuścili się 314 aktów sabotażu. Na· 
padów z bronią w ręku na policję zano· 
towano aż 84. Na skutek energicznej tn~ 
terwencji zbrojnej, liczba napadów o-stał· 

nio zmaleła. Ma to równie.i związek z na· 
silonl! akcją wysiedlania Niemców z gra. 
nic republ:ki. Obecnie pozostało zaledwie 
lr; procent Niemców z ogólnej liczby prze 
znaczonej efo usurilęc'.a. 

Wv iki gospodarki 
Radziecka strefa Niemiec dostarcza 

zboża strefie brytyjskiej 
Między brytyjską a radziecką S!łrefaml 

okupacyjnymi w Niemczec,h została za· Znów z e lqoli 
Ord vnaciu wybor.:zn nie hylrr 
przedloi~m~ rządowi W.Brvlonii 

Po śmierci prezydenta Roosevelta, rozmaici „królowie" - stali, nafty, żelaza i im warta umowa handlowa, na mocy któt'ef 
podobni giełdziarze i spekulanci opanowali rząd St. Zjednoczonych i kierują losami brytyjska strefa dostarczać będzie żelazo 
tego wielkiego kraju mając na względzie ty/ko swoje egoistyczne interesy. l stal wzamian za węgiel i zboże ze strefy 

\l/ dniu wczoraj3zym cgencja Reutera Ś. p. Franklin D. Roosevelt, jak to mówią, „przewraca się w grobie".„ 1radzieckiej. 
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uchwalonej na xr S':!:,j\ Krajowez .. ~kROlalldU~ ( c I . , 
Narodowej, został paez rząd RP c• li 
nikow any oficjalnie rządowi Wielkiej · 

Brytanii. t 

Rzecznik ministenfw<: spraw zag;: anicz-

~~~:~Pi:!~:;~;a;~3\.''\~~jr~~rP.~w~c z~~::~ lnalosa1i majorgzoją lład~ D~zp ·~(Z~ , siwa dla 
im fria isig czngch c~lów ;·;;~~dą~świadczyt ~(~ :es• tu ;1iezg'>dne zabfZPi~C:Z~D-a swgc 

I Wczoraj Rada Beżpieczeństwa obrado· czyły po stronie Hitlera. Anglosasi sprze-1 jących się za wniesieniem wniosku na po· 

B;iok demokratyczny wała w dalszym ciągu nad projektem ra- c1wm się wciągnięciu wniosku na porządek rządek dzienny i 2-ch wstrzymujących się 
w wy3. orac:

1 
włoskich dzieckim, domagającym , się ujawnienia dzienny obrad. od głosowania. * * "' 

b . . . . . 
0 

przez państwa sprzymierzone ilości wojsl<, W głosowaniu wniosek nie został przy-
Wo ee zbhzaiących się wyborow, na P przebywających w kr<Jjach, które nie wal- jęty 7-oma głosami, przy l·ch, wypowiada-

5!edzeniu rady generalnej rzymskiej pa rtit -----------------------

Spraiwa wniosku radzieckiego, którego 
sens i celowość całkowicie wykazeł amb. 
Gromyko, podkreślając, że nie jest to 
sprawa, obchodząca tyli< Związek Ra-socjalistycznej uchwal01110 większością gło

sów wystawienie wspólnych list wybor- · 

czych z komunistami. 
Postanowiono ponadto prowadzić wspól 

ną akcję podczas kampanii wyborczej. 
Identyczne uchwały powzięto w Neapolu. 

Ilia Ere burg 
Jrzvhądzie do Polski 

Gr dziecki, lecz również, a i głównie 
cały szereg państw, bez owa· 
nych przez obce· woj~ s 
jasno scharakteryzow· metody, łłnród sp:tzeciw]n się pow io!ow: kró.lo 
posługują się „dCl'", 

o sytuacji w w renlizowaniu swi 
dążeń. 

Z Aten donoszą , że między wojskiem aby otrzymać informacje 

greckim, a zorganizowanymi oddziałami Macedonii. 
Anglia i Stainy 

Przybycie króla do Aten spodziewane czafąc wniosku przeciwników reżimu i króla, toczy się for 
malna wojna. W Londynie oświadczono, jest w nadchodzącą sobotę. • nia, jeszcze rt 

.va. 
e są 

1e ba-Sławny pisarz radziecki llia Erenburg, że wojska brytyjskie „nie b!orą udziału w • . • . majoryzować sze 
· 'ł K d · d d I ·· · · · • b • d • ł d • Jak osw1adczy. Tsaldans bojowcy są ktory ostatnio baw1 w ana zie w ro ze akqt 1 me zam1erza1ą rac u z1a u, opo· • ' • • cząc na dob o 0176! n m, f c n widoku 

powrotnej do Moskwy przejeżdża ć będzie ki nie zajdzie konieczność". doskonnle zaopatrzem w bron J walka z jedynie wł peri l!s Y .ele. 

przez Wars:a:V~· Na zaproszenie ~owarz!- Regularne wojska greckie w sile 3 ba- nimi nie jest łatwa. Ponadto walczące gru-) ~nglosa s lll, i . odrzu wniosek, 
stwa Przyrazm Polsko.Radzleck!1ej Ilia t I' ó I k . c· g ie PY korzystają z szerokiego poparcia nasłro- , umkną a i. L i ta obawa 
Erenburg zatrzyma się kilka dni w stolicy a '.on w wszczę_ y a qę ~rze IW rop • • • . \ przed ' d< r dów •dnoczonych 
Polski 

1 
zet~ie się tu .z polskimi litera borowców, skupionych w gorach Macedo- JOnej antymonarchistyczme Judnosd, kto- w fch cl- t międzynaro-

łamt. · nM. Premier Tsaldads odleciał do Salonik, ra wyraźJlJ!e darzy boJo wc"'-;v sy1'lpatią. dOWI mpromftowała. 

• 
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. . r ·one z„. trawy ®~;~„~A~::~~ 
Tkaniny i wyroby z „ramio" nie drą się. - „Chińska tra- ~;w:;~ ;z~:::s~~~i~l.D~:~~:~e~a Zawo-

a" zapow·ada rewolu • w rz m 'le tekstylnym ZMARTWI~NA ~~~ENIA tak pisze: 
Szczytem marzeń każ.dej kobiety są „per go od szpilki - nie można przerwać rę- surQlWcem do wyrobu ręc7.>nfków i banda- „jest mi przykro, bo gdy teraz jestem dużo 

lony", pończochy nie puszcza1jące oczek. koma. ż.y. Jej niezwykła zdolność wsysania wszel lepsza i mogłoby być inaczej, to „On" od-
Ale „perlony'' drą się, Jak każde mne Obecnie fabryki rozpoczęły już seryjną kiego rodzaju wilgoci pozwala produkować szedł. Nie wiem, co mam robić _ pisać 

pończochy. Nie jedna więc pani marzy produkcję specjalnych maszyn do stauga. z niej wszelkiego rodzaju impregnowane list wstydzę się, po tamty."rl liście z zerwa
o takich pończochach, z którymi nie było by nla łyka, przygotowując tym samym „chiń tkanilny; oilej lub innego ro.dzaju nieprze- niem. A jego Jest mi żal, bo takiego chłop
łycb kłopotów - pończochach nie drą- skiej trawie" drogę d.o opanowania wszy- puszcza1lne substancje w.siątknąwszy raz w ca dobrego i porządnego trudno znaleźć ... " 
cycb się! stkid1 tekstylnych rynków świata. utkainy z ramii materiiał pozostają w nim Nabroiła Pani, panno Geniu, a teraz 

Cie5zcle się, pan!e! Oto nadchodzą wia· 5pecjallści w tekstylnej produkcji zgodnie już na zawsze. martwi się Pani. A zepsuć coś jest wiele 
d O • · „„ o "a-'~· e ch'e urz0 czyw1· n~zyznaJ"' że zastos~·"a11le r~··n1·owc00 włó R"'·m1·0 rośnie n.rzez cały rok, przy czym om sc1, ..,.,.:? wt u„Jąc ry • "' - „~ . <v . "'„ ..w . e p1·er...,w•ze J·e1· zbi;y możliwe są po trzyle- łatwiej, niż potem fło naprawić. I poco słdf"nie waszych marzeń! kna nie ogranicza się jedynie do wyirobu ~ - ł było robić takie demonstracje i pisać list 

N b ~• d · h d l · Flo tka 1· Ró ·ez· pr·--'uką·1· lin 1· pov:vro tn1·m dopiero okresie. Za to później ca a 
a o 5zarze pvtu mowo-wsc c n e1 n n. wm w \J'U - upr"'""a ,,ch1·"'~k'1ej tr:awy" ogranicza się J·e z zerwaniem, kiedy w głębi serca wcale rydy rowiągają się rozległe bagna, na któ zów okazała się r<!mio bezkonkurencyjna. ...„ '"" • h . ::> 

1 
· · 

rych zasadzo!lla została obecnie śwież.o spro Wyrabiane z nicf ciężkie tkaniny w ro- dynie do trzykrotnego w roku ścinania Pani z Nim zrywac nie c ciała. me mia-
bl dłu<flch na pi·ęc' do ~~es'c•."u sto'p łodyg. Po la powodu? Pisać sama oczywiście Pani wadzona rośHna zwana „ramio". dzaju draperH lub pokrowców na me e .,... "" 

•· · · I · · I d"""n"•tu m·ni·"" w1·,,.ce1· latach roślina ta nie moż'!, ale niech Pani spróbuje użyć po-Jest to rodzaj pokrzywy hodowanej w on.azały się rueoma mezmszcza ne. '" „ ""' ~, ... k 
1 

. k. 
Cl • h. • h t I f Ch · k t " t Ił k · ·1 wymaga przesadz"''"I·a. średnictwa koleżanki, lub męża o ezan 1, l m;ic juz cd cztere"" ys1"ęcy at no- ,, lns _a rawa 1·es ai ze na:J ep~Z'"m '"'"' 

" · J•·· który wydaje się być człowiekiem rozsąd-szącej w z :viązku z tym przydomek „chiń • 
nym. Niech oni pomówią z „Nim". A Pam, sklej trawy". s a • k • • s a . I sz ancow I a y o ile „On" zgodzi się nadal z Panią widy-P~zerndzona na czarne bagna Florydy I 
wać - musi postarać się zupełnie zmle• okazała się surowcem tak cennym, że nie · 

kiórzy z plantatorów nie wabafą się okre-1 nic. Nie dawać mu powodów do zazdrości 
ślać tef uprawy mi~nem „ag~arnef rewo- D'!'I~ ~il.fi'łl1·ca ta nozbawaona Jest wszelkich dobro„ i nie być taka szorstka. Ludzie po wszyst-
lucJf". &.. lliiil!!till ltd' kich strasznych przeżyciach ubiegłych lat 

Owa po<lzlwa godna roślina, której zbio dziejstw miejskiej kultury potrzebują serdeczności i dobroci. 
ry już dziś osiągają wartość miliona dola- Otrzymujemy ostatnio często listy I Chociaż Si~awa wliączona jest do ::~ 
rów, otwliera nieznane dotąd możliwości ze skargami od na;:;zycih czytelników, 1 Wielkiej Lodzi - to jednak pozba- MIMOZA: Wkrótce ma wyjść zamąż. 
w zakresie tek&tylnej produkcji. mieszkańców osiedla Sika w~. Miesz· i :wiona. _jest c~~o~ic.ie wszelkich do- ~a barc)zo porząd~ego .i bardz? j~ kocha_~ 
Można z niej będzie produkować tr..vale kańcy tej części naszego miasta na- I brodz1eJstw mieJsk1eJ lml1tury : ?r'!k 1ącego chłopca. Nie wze on me, ze ... M~

jak żelazo koszule i ubrania, nie drące się rzekają przede wszystkim na usterki czytelni, dla stmrszych i 1nloa;ziez'}I, moza nie jest już „taka czysta" - jak p~
pończochy i skarpetki, kobiece suknie o w sieci eleld?/Jr>.znej - niemal codzi~n I bra;k jakiejś ś:»ietlicy, gdzie ~udzw nie- s~e -:- za jak~ ją. narzeczo:iy uwa~a. ,,Bo!~ 
połysku piękniejszym od jedwabiu, nie nie między godzi. 8-mą a 10-tą wie- zamwzni mogliby P'J"Zeozytac {J<J,Zet'jl, się, zeby mme me zostawił, gdy się dow~e. 
rwące się s!eci do połowu ryb, papier tak czorem światło w cahoj dzielnicy ga- by wiedziJeć co iSię d~i;eje rna ŚUYMNf&e, Czy powinnam powiedzieć mu o tym 
mocny, że z trudem jedynie ulega podar. śnie. Pomimo wielokrotnych reldama- lub posłuchać radia, co .uprzyjemniw- przed ślubem, czy też nic nie mówić?" 
ciu itd. . . " • cji w Elektrowni - nic się w tej sy- by im długie jesienine ivte().~Or"!.f. 'Brak Miłość musi chodzić zawsze w parze ze Jak wykazał~ badania ramio Jest sie. . . . . . . . d . · t · · 1 • , k. ' · Gd b · p · 
d • • :: 1 1 . tuaCJ' rne zmxerna JUZ o m1esiąca. ez Ja-tcvegos 1.na. szc•erosczą . y y szę narzeczony amą em razv mocrueJ$za mz we na i os em 1 • , • • • • b d · · 
r~y trv;alsza, niż b~welnłl łub jedwab. i „Złosll'Ni tvne:d~ą. - p1s~e. Je~en z Do ncijbliższej Spóldzi.ieln•i wiusz0 wp~ost zapytał, ~z! . ę zie p1erwszy1:1 
świeżo ściągniętego włókna - nie grubsze I n~szych Czytelnikow (nazwisKo i. ad: mie.szkańrJy Sikaw-y iść 3 !cm po każde męz~zyzną w .Pani ~yc1.u ,- bezwzględ'.11~ 

res znane Redakcji), że chyba Jakas 1. • i1o do lr1."""Pk. p.o naJ"imnieJ· szy powinna Pam powiedziec prawdę: ]ezelz , . k .'łZtviev o w11u 1, . d k . . t d · · IM O ?40 A: 2 111 :;a ta.f n1, gorzel~, zaczym,a si~o~ą za ~- drobiazg gospodarski. .1e n~ . o me :iie ?Y a,~, są zir:zy, ze roz-
ft!.t ~B Jl &Ił JIU za.na dzi&laLnosc w tym wlas11.iie aza,s'W . . . . . , d k 

1 sądme1 Jest me me mowie. Pam przedmal-
dla muzyk6W i śpieWaków-amatOr0\rt i że. to może ona pochła..nia ca.ty pr([rd? Nie ~a. tetz· nda mieJsc.:u p;zebsz . o a: żefIBki epizod wypływał przecież z Pani 

. . , . t~ a przec1ez 1 u no wymagac, y ma . , . d • . . .,~ . . Po~ ;_~c Radio w Łodzi urz11dza konl.· ·1·s Do rana ~ie ma JUZ pote~ ~wia . leńkie dzieci brnęły po błocie do Ło- meswra omoscr,. a ~te z ,ze~uci~ ~ n~ wba-
muzył~ów i śpiewaków-amatorów. W wy111ku t 0 g•o młodz1ez szkoJina . k"l t '] . . . sze przyszłe pozyc1e wp ywu m1ec m„ ę-

W kór,lrursie mogą wziąć udział muzycy- nie odrabia lek~j i lub zm.nszona jest dzi trz;y, 1 o~eh ry,. szczegdo meJ ! , ~e )dzie. Pani narzeczony prawdopodobnie 
t j · ki k I • k · t , . ' . · wiekszosc z me me ma ·o powze-:x. n.to . . . . d ad . . arna orzy, grn ący na Ja m o wie· ms ru- psuc sobie oczy przy kopcaceJ lampce . · . . . . b . t k. tez miał nze1e ną przyg ę, a mimo to nie 

• • 1• • 'p· 'aczki· . . , • cieple} odz.1ezy 1 o mvza na ci rn we- b . . . f , z d . · mej!~te muz~·cznym, sp ewacy 1 s 1el\ kuchenneJ, robotnice, kbre po pracy , . • · 01 się Pam mu zau ac. asa mczo w zy-
i t. d. h , , , drowlc1. · · t lk , ń ń • co c cą cos zreperowac czy uszyc - wy- . . CIU ma się prawo y o re15o wyma5 ac, 

Osoby pragn~ce wziąć udział w konkur- s1·fo.,•ą wzrok ~Jr.zy J'ak:irnś ogwrku Odc.zuwa .się tez. brak skła~u aptecz· i samemu można dać drugiemu czlowie-sie winny nadesłać pisemne zgłoszenia na ' d b b - zek 
adres Dyrekcji Pro;-·rmowej Polskiego Ra- ś1,1J'kczki. nego,, g zie mozna .Y na yc. pros kowi wzamian. Niech się Pani. nie trapi" 
din. w Lodzi, N11.rutov.iicza 130. Zgłoszenia Ciemność sprzyja ponadto nocnym! od bolu głowy, wazelmę, czy Jodynę. więc, tylko postara być w przyszłości do-
winny uwzględniać nazwisko i imię, rok u- rabunkom, rozmaite męty bowiem ko- Jeden z naszych czytelniki6w, naucz?- brą, troskliwą i wierną żoną i w ten spo-
rod:-c!lia, nQsiadane wykształcenie muzy.~z- rzystając z bralm oświetlenia, terrory- ciel, pisze: „to wszys1:Jk:o jest. takie sób wynagrodzić swemu mężowi ... że nie 
ne, rodzaj produkcji (śpiew, lub jaki in- zują po prostu miejsĆową ludność. zrozumiałe, nieodzown? _i ~~rneczne, był pierwszy. 
strmnent), repertu~r. zawierający utw::iry W zwiazku z tym mieszkańcy Sika- by ludzi szarych wzwyz Jakos podn'.o-
na łączny czas "trwania 10 minut. ·k · b k M·1· · · Ob ·' · !ca va~ ich na los półzwze HANKA U. Może pomformu1·e si,,. Pani Termin nadsybnia zgłoszeń upływa 30 wy narze aJą na ra 1 icJi ywa- sic, et nie s zyi c - ,.. 

• · b tel;.ik1·e.J· w teJ· dzielnicy miasta. 1•zęcej wegetacfi". w Turze, Skorupki 6 8. wrz~l!ma r . 

Codzienna nowelka „Exoressu'' szyciem. Nagle usłyszał jej głos: I - Moż.e pan przyJSC tylko wted~, 
- Tak, tu mówi Mrs. Lundsale. jeśli będzie pa,n mógł zachowywać się 

z li ro g Kto ~~j~~ Geoffrey ... - odparł Piotr, pr6d~:~;f!e. s~~ha'::~n~i~tr również 
• naśfadują.c głos inżyniera. odłożył słmchawlkę i uŚtmieehną.ł się 

Niektórz:y nw~czyźni są małoduszni 1- Id} ślał Piotr. Poza tym detektywi z ogromnym napięciem czekał na z zadowofoniem. 
ud urodzenia. Innych - zmuszają do czę3to szantaż.ują, Trzeba mieć inne dalsze słowa żony. - Ta ro?Jmowa warta była 15 gro-
tego okoliczności. Piotr Lundsale przy- wyjście. Wpadły mu do głowy różne _ Geoffrey, Jaki Geoffrey? szy - pomyślał i udał się do biura. 
szedł już prawdopodobnie na świat pomysły, zamierzał udać się do Mr brzmiało zdziwione pytanie pani Lund- * * * 
z odpowiednią porcją owej właściwo- Clarsona, znanego perukarza i same- sale. Bodczas kolacji Sybilila Z.\Vróciła się 
ś:;i charakteru. mu przebrać się, by mć:: szp'.egować _ Geoffrey Ha1·bord - odparł do męża: 

.żon~ traktował j~k gospodynię do-/ żo~ę. Doszedł jednak. do vrn:osk~1, · ~e szybko. - Wiesz, Piotrze, muszę ci to opo-
mu urzP-dników swych w biurze obar-1 zaJęłoby mu to za wiele czasu i nie Gzego pan sobie życzy? - zapy- wiedzieć. Dziś popołudniu dzwonił Har
c"ał nadmierną pracą i szczycił się miał zresztą pewności, czy zdolny jest tała oschle. hord, lecz zachowywał się przy tele
tyni, że nigdy w życiu nie wydał jesz- do takiej roli. N!e - tu trzeba. inne- Chciałbym tylko zapytać, czy fonie tak nieodpowiednio, że musia
cze niepotrzebnie ani grosza. Mało- go sposobu, prostszego i tanszego. mogę przybyć do pani na pół godziny. łam odłożyć słuchawlkę. Przypuszcziam, 
duszność cechowała również jego po- O god·z. 5 popołudniu miał już goto- _ Jeśli pan sobie życzy, proszę że nas j1uż nigdy nie odwiedzi. 
glą.dy. Piotr Lundsale wmawiał w sie- wy pian. 1:Jder,z~ł p1ęścią w stół - bardzo _ odparła Sybil1a - ale wła- - Nie wie]ka strata -- odparł 
bie, że żona jego jest mu wierna i że znalazł na,Jwłasc1wszą drogę... ści,Yie nie wiem po co. Nieraz już pa- Piiotr. Nagle wpadło mu do głowy, że
inni mę~czyźn' wc:de jej nie intere-1 . Przypomniał sobie, że niejednokrot- nu mówiłam, że bardzo . się cieszymy, by opowiedzieć jej prawdę. 
su~v nie zabawiał całe towarzystwo parodio- gdy nas pan odwietlza, ale nie życzę - Słuchaj, - rzekł z uśmieszkiem 

W prze:~.onaniu tym trwiał aż do waniem .i:óżnych, ~"S~b: Po~tanowił. \\lięc sobie pa11:3k'ch wizyt, podczas nieobec- zadowolenia na twarzy - teraz, gdy 
chw 1li gdy Geofrey Harbord począł zadzwornc do Sy:J1l11 ! nas!adowac glos wś~i rneg·o męża. wiem już z pewnością, że nic wias nie 
im kładać co1·az częściej wizyty. Pe- Harboi·da, by w ten sposób dowiedzieć Piotr odetchnął z ulgą. Lecz to mu •ączy, zdradzę ci pewiną. .tajemnicę. 
wnego dnia doszedł do wniosku, że ~ię nareszc;r. czy podejrzenia jego są jesz.cze nie •.vystarczyło. Musiał zdobyć I opowiedział jej o swym mądrym 
między Sy0illą a przystojnym inży .. ·,motywo'i' ane. . niezachwiane przekonanie. trick~. Sybrnla roześmiała się serdecz-
n:e-.·wn nawiq,0i;ił się kontakt, dla kt6- Odbył malońką próhę q-fosową. i - O ile sobie przypominam. zawsze nie. 
re~o „nić sy·mna+i:" ieo;;t z1byt słabym przekonał się, że ~ksper:rr·· 't wyp:dł mówiła pani inaczej. - Twoją. podejrzliwość sprawia mi 
ok„0śleniem. doskonale. Złapai kapelu~;;: ; uclał się - Ależ niech pan nie będzie śmiesz- -,·prawdzie przykrość - odparła 

Ale Piotr nie rr'iał pewno8ci i to do najblib•~ego 1utomat11 telefon·~z- ny. Ilekroć zaczynał pan mówić o swej .., le pomysł był cudowny!... 
było najokropniejs~. Gdyby miał pe- nego, • nie · chciał "-owiem dzwoni( z mi~ości, wybuchałam śmiechem. Ko- * * * 
v,rność, rozwićd~bv sic,: z żoną i w ten biura, ~~zie. każ> 11 rzędn1k mó!:?l tro cham mego męża i inni męfozyźni mnie Następnego dnia popołudniu SybiI-
sposób zmniejszyłby fi\W ·wydatki. Po- "'sdo;;łi·~}nwac. n'.e ob~hodzą. . Czy ma mi pan coś do ]['. siedziała w cukierni wraz z przy-
czatkowo mfa.1 7 ?miai utanq-a,żować * * • .-,nw·0 chenia jeszcze poza tym? stojnym młodzieńcem. 
detektywa, któn· zaia!bv się ing-·v:lo- ?o wrzuceniu odpov. ·_,,dn iei mon L,.

1 

Piotr shn·ał się nadać sweml' ~·łoso- - Ale poonyśl. co za szczęście rlro-
waniem Sybilli. 1ecz po namyśle od- ·10 ·n1arat•». z 1-)lif!,cym •w n'1 ricznl{;, '•i Rm1.1t11° brzmienie. g; Geoffre~r, - rzekła z uśm:eche-1 -
rzucił ten zam;ar. Pocią"'n~łob~- to za wai głosu i;iwej żo y, Ytu'!i:t}" hvr o Może w takim razie nie życzy- że stałeś nkurat obok mnii:> przv rele
sobą zbyt wielkie ko·szta. · . ltej porze w domu, grlyż przy 0 1 }·r>dzie jł 11.by c:;obie pani, abym w 0&1Óle przy-l~on!e·. g<lv Piotr podszył się porl 'wo-

- KaZdy detektyw jestl krwiopijcą powiedziała mu, że musi się zająć chodził? Je 1m1ę,_.. M. 
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ICEK i WACEK (W czasie o 

POLICJANT: - Co mu jest? WICEK: - Patrz! Język mi pokazał! WICEK: - Hallo, drabie! Uczciwych! NIEMIEC: - Dziękuję, panie doktorze! 
SĄSIAD: - Wrzód w gardle odjął mu Cóż to za bezczelność! ludzi zaczepiasz? Masz! Miesiąc ~eczyłem się napróżno, a pan mnie 

mowę i ruchy.„ WACEK: -Nie szukaj draki!.- WACEK: - Wiciuniu, spokojnie! zaraz uzdrowił! ' 

Rejestra,;ja wojskowa 
Kto ma się zgłosić sutro ? 

Jutro, w piątek, do lokalu przy ulicy 
Swiętokrzyskiej 15, winni się zgłosić 
wszyscy mężczyźni rQcznika 1926, zamie s 
·~=~~j: J;C:!'~~~~!~ nazwiska rozpo- pod.:zas atołowania smolg do napra 'g dattbo. 
i-~~łas,;ać się n~leży od godz. s-ej d{) ... Nałłżg zat:bowat jak oajwit;k5Zi\ ostrożn.oit! 
Zgłaszający się winni przynieść wszy- Nie pr~ebrzmiały je~·~eze ech~ ti:ag~c~- w płomieniach. ;po~ie":a~ .zn~jdował się\ st:a .o drugim pożarze, po:wstaJ'.!~ rów-

stkie dokumenty osobiste nego pozaru w Rudzie PabiamclneJ, on tuż prz.y drewmaneJ sciame domu~ mez w tych samych okohcznosmach -
- -- gdzie wskutek nieostrożności J){Jdczas płomienie ogarnęły szybko wyscbni~e podczas gotowania smoły. pj.-kn•• dftł gotowania smoły spłonął cały dom mie- be-lki. Tym razem zapalił się kilkupiętrowy 

'ł S1 szkalny, g·dy w dniu wczorajszym po· Zaalarmowano straż. Mimo iż przyby budynek mieszkalny p1·zy•ul. Żeromskie 
Dzieci takie chcq uomóc dobny WYJladek wydarzył si~ w' Łodzi, ła ona natychmiast na miejsce, domu go 33 - naprzeciwko Zielonego Rynku. 
w odhadowia Wnrszawy w identyeznych okolicznościach. już nie udało się uratować- płonął, jak Dzięki jednak ener gicznej akcji Stra-

Hasło {)dbudovry Warszawy znalazło Przy zbiegu ulic ślą:skiej i Zapolskiej poo~odnia. Strażacy mieli utrudni~ną iy, POŻ8;_r udało s!ę zlokalizować, ni~ d?-
żywy {)ddźwięk we wszystkich sferach znajduje się parterowy dom mieszkał- , akcJę wskutek braku wody, po ktorą puszczaJąo do Jego ro-zprzestrzemema 

społeczeństwa, docierając tak:że do naj- ny, którego właścicielka przystąpiła do trzeba było jeździć aż na Bałuty. sit1. . . . . 
młodszych ob-ywateli - do młodzie~ remontu dachu. W tym celu poloży1:a Udalo się uratować tylko dwa miesz- Kom enda Strazy PozarneJ komumku-
szkolnej. przed domem kilka cegieł, ustawHa na kania z tyłu, r e-szta spłonęła wraz z me- je nam, że pożary t e, wynikające wsku-

Do redakcji „Expr essu Ilustrowane- nich kocioł i poczęła gotować smolę. ·blami i całym dobytkiem fokatorów. tek gotowania sm~ły, ~eś~i nie. będą _za-
go" zgłosiła się delegacja mlodzieiJr, tr Wskutek braku dozoru smoła zaczeła Nie zdążyła jeszcze straż powrócić do chowywane odpowiedm0 srodk1 ostrozno 
częszezającej do v klasy Szkoły P<lw- kipieć i po kilku chwilach kocioł sta~ął koszar, gdy znowu zaalarmowano z mia ści, mogą się stać prawdziwą plagą spo-

łeczną. 
szechnej nr. 113 przy nl. TUB<Zyńskiej Obecnie bowiem, z uwagi na nadcho-

139, wpłacając na Fundusz Odbudowy K d e e k • ' 
Stolicy zt 600. . ' omu przy Złe ono m1esz an1a dzący okres deszczćw, m a SO}VO remontu· je się dachy domów. Przeważnie odby-
Jakże piękny jes.i; ten dart Odmawia- ·. .. · . . 9 wa się to po partacku, bez zachowania 

ją,c sobie w:szelkfoh przyjemności, cstat- U d • I( • • Ms & • • na.leżytej cstrcżnoścl, co ma miejsce 
nie swe złotówki dzieci od·daly na cel, na ZWYCZ~§U~ OIUSJa l8SZ1'taD10Wa 1)f2CUJe zwłaszcza na pi·zedm:i.eściach. g;dzie zuaj 
któTy uznały za SWÓJ. ,§wietv 0 bowi ąze1k ! d • · • I 1. · kt • J,.. ... • • • ___ _ " Nadz.wycza1jna Komis.ja MieszJ.mnlowa po !lka PolskiegG §zył!erow'n przydzielono mic- uJą się ma1e ( omll\.1, nrycu W!asc1c1e.• 

Ak 
• p z· • \ki\kudnioweij pirzeirwie, spowodowainej wy- szkanie pir·zy ul. Daszyńskiego 40. le sami przeprowadzają !'emont. CJa omocy 1moweJ czeripa1niem Slię rezerwy wo~nych 1n!i•eszkań, Po jednym mi.eszkamu przydiz.ie1ono dla Otóż przy got owan iu smoły należy u-

przenrowadzona zostanie . W tum IOkU wc:2loraj • ~owu pr~y:dzie'1iła 14 mieszkań pracown~k~w Zairządu M!i·ejskci-e.go or.az dla stawić palen isko w ten sposób, aby ogień 
P .1 na1bardzie1 poirzehu1ącym. pr1aic0Wll!.lkow P.oOZity. był obsta.wiony cegłami i iskry niemo-

Jak się dOIWiia;dujemy, w voku bieżącym Przy ul. P1ęilmeij .20 mieszkainie składające Po!Zatem po jednym mieszkailliu N. K. M. gły przedostawać się n a zewnątrz. Poza 
również p.rzeipr-OIW'adzorna l!ositanie na tere· się. z l-ch pol<tO'i z Imichndą pr:Lydzi1e}Ql110 prz.ydz:Lełiła Radom Zakładowym następują- tym należy na to wybierać odpowiednie 
nl);e całego kl'aiju ak<:ja Pomocy Z.imoweł. Związkowi Niauczycielsłwa Polskiego, po!Z..a- cych firm: Zajberł, Łódzkie Zakłady Prze- miejsca, możliwie ja!k na}dalej {)d zabu
Uchwałę tę pow7.iięlia Ra.da Mi.ni1svów, I tern do dyispoiZycj'i Zw. Nauczydei1stwa w myslu Czesanlrowego, Dietzel i Geyer. Ra.- dowań. ~otły winny być zabezpiee,zo 

powliierzadą~ jej wyikonalll!ile Mi1ntlisiersitwu 
1 
celu ~siieclllenl·a dwóch ro~zin pr.zez~~cz.o- dZlie ZaikłaidoJWej Wi~iz.ewstkiej Mai!lJu.fiaktu-1 ne J?r~y~·ywami, unfomożliwiającymi 

Piraicy i Op1-eld Społe<Wnef. ·no m1es.zkainde pmy uil. Pi1oitrloo1Wskie<J 79, ry prr.zydzti1e1Jo,no 3 m1eszkain~a. wykipienie smoły. 
skłalda~ące się z 4-·ch poilwi z kuchDJią. Wszyisflkl1e te mi•eszkanta pir.zydz.'ielione zo-1 Łódź i tak przezywa głód mieszkanio-

1 
o • Profesor Miall'llia Jodłowska otrzymała pr~y staną p'!'zez lokalne Komisje Mieszlro1nl1owe, wy. Nie powi~lrsza;imy go nieostrożnośe s Ie n n e s Ie wy dzli.ał na 1 polkój z kuchn4ą prz.y ul. Wól- istniejące przy zakładach procy, nathairdz1ej I clą i omijaniem obowiąznjąeyoh przeipł· 

dohieąajq końc11 w woj. łódzkim Cl.iańsklej 79, ~aś dyrektorowi Teatru Woj- potrzebującym roboitruiikom. sów przeciwpoża'.l'owych? (k) 

tw!es~::e~~~aJ: ~~~e~~ ~~j~:~~~~io m·.·. 1·· esz· 01· I t· 1· ... wi. Pewien niepokój budzą wczesne I 
chłody. Wcz.esne nadejście jesieni nie i .· , · ' 
jist bowiem pomyśJlme dla prac w po1u, . ... . · 

Kurs dla kierowników świetlic Spl'awozdanif N H Pl. „ Podwgżka- płat: robetni· 
Wydział KultU["a1no-Oświatowy przy łl'ZBW.rh Do~1'"" gurłi-:łJA>R'l\i„ D2d zaRAD.:Jldo 'h 

o. K. z. z. komunikuje, że z dniem 3o-go .., 91„ • - F ;!I "'lł&iL•,iiD.llUl'b Ku ~łlfłfiu~I łł' 'IJf:m1 
września b. r. rozpoczyna si" 2-miesi"czny w · .:1:1_ ł · · d · z d · Ob "' .. i.. ł ółd " " czora~ OU!UY o się p.os1e 1zeme airzą· ow . .:>ZU!JJert omówi sytuację ~ 1ziel- dzielać będzie mieszkani,a tylko zakładom 
kurs dla czynnych kierowników świetlic Q.J.J_,, •· · R d Zakł d h t'-'· h · p I d'- 1" d uum·a.ow i ai · • a1 owyc wszys 1u:c czosci w o sce i po rui eś ił ni ez. xowe sto- pracy, l\Jtóirych Rady Zakł1adoiwe wysta1wiać 
oraz aktywistów świetlicowych. ga1łęzi przemysłu w LodzL sunki panujące w niektórych odcinkach będą hlsty kaindydaitów na lokałoirów za-
Wykłady odbywać się będą w lokalu Ob. 5tawińs'lci zaa>oznał zebranych z pra- \ :s.półd.z i elczości. Drogą do uzdrowienia tycl;l twieJXfaane prizez NKM. O pr.zydzi1ała.ch 

świetlicy Gazowni Miejskiej - ul. Tar- cą Mie·szaineij Komi1Sji Płac, które.j re.z.ulta- ' sto•sunków jest mas.pwy udz1iał w spółdziel- ty-0h nais.łęipo.wać będą zaiwiadomlieni1a w 
gowa 30, w godzina<:h 8 - 11-a. tern jest podwyżka płac przec.iętnie o :W czości klasy piracującej. prasie. 

------------------1proc. -W poozczególnych gałęziiiach przemy- Kulminacyjnym punlktem zebr.ai!l'~ było Już posiadaine mi-esZikalll'ie można zailega-
s~u dano podwyżik1i przede wszys1tkim naj- spraiw-0zdanie oh. Burskiego z · dziilałailności Hzować przez zło~einde nodani:a ł , POTRZEBNE NATYCHMIAST 

WYKWALIFIKOWANE ZAWIJACZKI 
(specjalność irysy) 

„EMKA" - Lódź, Karolewska Nr 41. 

g e· b" . „. k. ł d . N d . . K·' . . . M. k , . z ,. z za ączoną 
oirz J zair•a HliJącym . .:naw "'l p ac za go •ZI- ·a 1zwyczaJn01 0 1m1®11 iesz. a10101We<J. e oninią Raidy Zaikładowe· do Bt . K " _ 

ł · k:' · t · ' · · d · . k . NKM . ,.,., J, ura wa"·e 
nę we w o 1enrmc wie wa111a1ą sl!ę w gra- sp·raiwoz. 1a1ni1a tego wym a, ze zaiplJJe- rnnkowego. NKM pirzydzielać będzie tylko 
ntca.c:h od 8 do 20 zł. Po.dwyż.i~a stawek na-\ c;;:ęfowała 159 mies.z.kań, z których w l5-du 

1 

:cnieszka.nia odebra.ne. niep!'i!cujący 
Slłąip1~a z równocze~nym ;mie51enlem szere- 1 wyipa<lkach zdjęto nałożo,ne płeczęcie po . . . , m. 

, gu premiL . przeds1a•wiciniu przez. właścicielia ntieszka- W narbl·tizszym czasie zo.sta~ p·rzeprowa-
..._ ______ ._.,,..,.,,..,_________ Po o.ży.wionej dyskusj1i zo·stata jedncgtoś- nia odpowiednkh dowodów. 67 mieszkań 1zone pewne zmiany pers&alne wśród 

Telefon 107-01. 2705 

=-=="'=------''"! nie uchwa•lO'nCI rezolucja, w któr ej ::::brar:i \ zc stało zgłoszonych do NKM. W sumie ':oniimile~ów, którzy nie wszyscy stainę1i na 

PRA(o\llłłlft 'eUTER między innymi sh~'1! erdzi1H, że przyznane przydzielono 256 mieszkań. ~pośród tego Nyso.kości zadania i Rady Zakładowie bę-
11 fłł?. 'f podwyżki słanorwią maksimwn mo:mwośd .?. "~ mies:}..:~ń p.rz~7dzfeiono 3ndywidua!nie :l~ musiały wydelegować innych ko.n.frole

_ Przyimujemy 
wszelkie ro bo t .y kuśnierskie 

!11-........ ---~',~' ~1-'_0_' _~_D __ 1_0 ___ ,_.._..,..,_, .. , 

do zrealizowaD.fa1 bez n~r~:::e::;:. kraju na ":·ct~-.cnim, fawai!rlom, zdemobiliz.owanym I -ow. 
wstrząsy gospooc:::r.::ze. Wszelkie pneh :'1:ze- 11 r::lk.:;" kie be:::dmmnym. 66 mieszkań o- W pracy Nl\M - ~twie-rciz.H oib. Bul'ISki _ 
rria i dafaze w1ndaiwanic .;;~:;.c dr.:.yb:r ci ~kt j-:r:·xw~ały falH'yki. d!a swoich pracowników. musi pomagać całe ~1Połeczeństwo. Wszy· 
o+w~o„m: ; ·~1~01Hiwv "·dv;ż •n<Hvniflow<1łvhv lrirlvwi.dua•lnP. przydz1iela1n:ie mil•eS1Zkań zo- scy muszą wziąć udz iał w a~cji z.dotbywa-

u' d ' '· · l·owne. Obecnie NKM pa-zy- rtli'a m11esz:kań dla robofodkÓ'o/. (z), 

„ 

• 
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,,Komu nie podoba, niech nie bierze!" 

~a - za pobi rani~ wgższu.: oraz 
Zf .z k piłtzgwa o i~ł zf-

Od strony najszerszych rzesz konsumen-1 1\-zysłuchując s1ę rozp.raiwom przeciwko 
łów dochodzą stale skargi na jakość sprze- tym i farnym jeszcze piekarzom dowiedzie
dawanego w piekarnfod1 chleba kartkowe- I Hśmy się, jakfah dokonywują niektórzy pie 
go. Konsumenci skarżą się tarkie na nieodtlarze machinacji, aby oszukać kcnsumenta, 
powiednie traktowanie ich przez nicktó- a dla siebie wyc~ągnąć jak największe zy
rych piekarzy, oraz na nadużycia mające ski. 

W pLeJkannlach poouje brud. Częladnicy 
często pTacują bez fartuchów. Podczas kon 
troH pieikaTń uj.nrwniono w kilku zakładach 
pajęczynę i kupy śmieci! 

A.keja władz, zmierzająca do zapewnie
nia ludności pracującej odpowiedniego 

miejsce !>rzy sprzedaży chleba. 
O tym wszystkim dowiedzieliśmy si.ę 

szczegółowo z roz.p.rawy, która toczyła się 

przeciwko właścicie!owi piekarni przy ul. 
Żeromskiego 58 - IDeranimowi Błochowi. 

Bardzo często dobre partie mąki z Za- chleba, zasługuje na uznanie I JWIPaTcie ca
Tządu "'11eJsklego obraca.ją oni na wypiek łego społeczeństwa, które również winno 
pleczy..-"a wolnorY!llkowego, skupując mąkę wziąć w niej udział dono;sząc o każ,dym 
gorszą, z- której wypiekają chleb kartkowy! I wypadku samowoli I nadużycia. (k). 

Cen:a chleba kartkowego ustalona jest ----------------------
dla wszystkkh piekarni jednakowa - zł. 
4.30 za bochenek 2·kilogramowy. Tymcza
sem żona Błocha nie chciała brać mniej 
za chleb, jak po 5 złotych. 

- Komu się nie podoba - oświadczyła 

- może u mnie chleba nie brać! 

• ry I 
l{omendanl obozu pro:cv dlu ·emców w 

„Genlle an' zoslul eresz101 uny 

ki 
1-mie 

Kdedyś jedna z robotnic zapłaciła drobny
mi 4 złote i 30 groszy, lecz gdy położyła Firma „Gentleman" (pod zarządem iViającą z komendantem Jagielskim na 
te pieniądze na stole, Błochoi\va odduła Je państwowym) zawarła umowę z Wy- chodniku. Następnie ulotniłia się. To 
z powrotem, oświadczając dobitnie: działem Więziennictwa WUBP, na nasunęło pe\.V'Il~ podejrzenia. W wy-

- Nasz chleb kosztuje 5 złotych! mocy której na terenie wspomnianej kazach imiennyth stwierdzono, iż na-
Robotnica musiała }}Ożyczyć sobie 70 ~·· firmy założony zcstał obóz p'Y'UC1J dla zwi.sko Rctdzickiej jest wymaizo.mie i po-
Przeciwko Blocho1wi wpłynęły jednocześ- NiJenwów, WY'najętyck do pracy. pra.wi!ona nt<,mera,cja. 

„Bzie " Milosierdziau · 
odbędzie się w niedzielę, 29 hm. 

W nadchodzącą niedzielę, dnia 29 bm. 
Polski Czerwony Krzyż będzie obcho
dził poraz pierwszy „Dzień Miłosier
dzia", celem złożenia czci i hołdu tym, 
często bezimiennym bohaterom, którz,y 
złożyli w ofierze swe życie przy spełnia· 
niu czynów miłosierdzia. 

W intencji tej odbędzie się w niedzielę 
o godz. 10-ej uroczyste nabożei'lstwo w 
Katedrze św. Stanislawa Kostki. PCK 
zapr asza na 11ie krewnych i znajomych 
tych dzialaczy czerwonokrzys·kich, któ
rzy poświęcili się dla dobra tej instytu· 
cji samarytai1skiej, niosąc- w świat szczy 
tną ideę miłosierdzia, a którzy zmarli, 
polegli, lub zginęli w obozach koncen· 
tracyjnych. 

Po nabożeństwie odbędzie się w saJi 
Robotniczego Domu Kultury okoliczno
t;ciowy poranek oraz rozdanie świadectw 
absoh,·entom XX kursu dla sióstr Pogo· 
towia Sanitarnego PCK. 

Sa ie mea 
W domu przy ul. .żw11:r!<i 40 w Rudzie 

Pahianio!dej powiesił się 60-letni Marian 
Mlller, Niemiec. 

Jak stwierdzono, po.wodem s.amobófstwa 
była nieulecza.Jna choroba, na którą Mmer 
cieriplał już od dłuższego czasu. 

nie aż cztery zażalenia. Wszyscy czterej Nadzór nad uczestnikami obozu na- Przy dokładniejszym badaniu oka- OLnt~IB~z~k s I d nia 
klienci skarżyli się na. jed~o i to samo - leżał do komendanta w os.obie Broni- zało się, iż zbiegło 7-niiu Niemców. ~~U tiC m~ "" · t 
na samowolne Fdwyzszeme ceny chleba. s~awa Jagielskiego. Rizecz charakterystyczna, że„. same WYK2ZÓl:'ł zatrm!n~.onych pracowników 

Za pobieranie nadmiernych cen Bloch Więźniom nie było wolno przyjmo- kabi.ety. Jagielski został natychmiast Wydział Aprcwizacji i Handlu Zarządu 
skazany został na H.OOO złotych grzywny. wać innych zajęć oraz wychodzić nalaresztowany. Miejskiego w Lodzi z uwagi na możliwość 

':1 dT~gi:go ~ieka;:rza -. Sik~rskie~o ; miasto. Do~hodzenie ustaliło, IZ niejedwo- dswukrotnego za01p~trywania w węgiel pra-
bureczki me mia}y przepisawcJ wag~. z . W lecie br. firma „Gentleman" ode- b•otnie przekracza./ on swa.fe kompe- cujących I kait., wzywa zakłady przemysło
mi~st 6 dkg wazyly !- 5. dkg. Pomewa

1
z słała na Sikawe transport, skradają- tencje, wydajqc więźniom przepustki we objęte U1mowaimi zbiOTQW}ml z tytułu 

stwierdzono w dodatim ze za chleb wo · . • . , . . . . . . . k .. t · 'ik ·w onał 
. ' . d cy się z 79-ciu N1emcow prowadzony do mw,sta i umozliw1a1ac im w tein a c1i zaopa rywama pracoiwm o w "' 

norynkowy pobierał on wyzeze ceny o u- J . 1 k' ' , . R · . na okres zimowy 194.6-47 aby żądały od 
stalonych _ s1iazany został na 12 ooo zło· przez ag1e s iego. sposob ueieczkę. obił to za wyn.agrio- · . d ' , d . 

· ' · p b · · · tw· d d,,., 1 .'o nowoiprzy1mowanych o pracy zaswia czen 
łych WZf\YDy. 0 prz~ yci1: na mieJSCe s ier zo- .~emvm, . . z popTzednliego miej~ca zatruc!nien1ia, 

PickaTz Władysław Jabłoński (Sienkiewl- no., brak Jedne.) ~ t7·a.nsportowanych-1 .Sprawę komend2:nta Ja1,pel?k1ego, :;twierdzające~o czy otrzymali depu\a\y wę 
cza 95) skciz.any został na 7.000 zł. grzyw- H11degardy Radz·icki~.1·. . zbyt czułego na kobiece wdz1ęk1, prze glowc. z uwagl na pcrwyższe Państw. Urząd 
ny za fo, że za ryrzcchwane ang:eJki za- Podczas drogi w1dz1cmo J<! roz1na-, kaz:rno prok11raturze. (hflc) zarruun·~en.\a w\;n\en od.no\owyvać na skie-
m'„sł brcł po 14 doiych - brał po 20 złil- fi 

1 
rowanlai:h mief!ce poprzedniet I>l:ac':{. 

łych. grę or a n ow Jedn0<:ześnie Wydział Aprowizacji i Han 
Piekarz S!enisła f'I Rllplewski (Północna dlu podaje do wiadomości flrm z.jedno-

19) skazniny zo::tuł na 7.000 zł. grzywny za cz.01I1ych w Centr. Zarządzie Zjedn. Przem. 

sprzedaż btłe::zek o mniejszej wadze, niż muśląc że. nra1·ą h" n hai: ero ski. - Niezwy- Włókien. o obo:wiązku składama pełnes.o 
przepisowa. :i Ji " ~ 1J • • ~ • • wykaiiu zatrudnionych pracowników kaz-

kła a\van-tura na ul. P1otrkOWSKleJ dcgo pierwszego mie~iąca do Cenłr. Za.rzą· 

no gronu du Przem. Włókienniczego w Lodzi, ul. 
6-go SieTpnia 4. Dnia 3 sierpnia rb. wracali do domu l1 lkrowskie~o „Horst-Wessel Lied!" 

z huc:znej liba.cji, ob~ici.e zakrapianej al- . Oburzony .do ży,~e~o pobieg~ do koś-
kohol em trzeJ pi'ZyJaciele ob. ob. Zyi,;- e•ola, a za mm dYJaJ Jego towarzysze. Konku s zan 

W Łodzi pojawiły się w znacznej ilo- munt Małeeki (Korzeniowskiego 5). Bro Próżno kościelny tłumaczył im, że to -- łt 
z~ ~canie 101de· ka 

ści winogrona. 1rie są wprawdzie zbyt nisław Kubicki (Kopci11.skiego 6), Hen- nie hymn hitlerowski, lecz pieśni ko- iezrozumiałe pytan:e dla dz~eci 
ładne, al.e zawsze :-- wino~ron:. h ryk Gluszkowsl....-i (Nawrot 29). ścielne. Podchmieleni domagali się ka· Związek Bolskich Artystów-Plastv-

Cena ich wynosi 160-_,_80 ~lot·yc d .1. bok k . · ł ' · · · · · k · d k •. · W 'V . . . Gdy przecho z1 i o • -osc10 a ewan- trgorvcznie przerwarna gry na orga- .ww Ja zapow1E. a w swym omum-
za kilog1-ci.m.t , · a;1sz~wie wbm?g.1·onpao gelickiego za Katedrą uszu ich clo1>icgł 

1 

nach: kacie - dażą.c do upowszechnienia 
sa znaczm1e ansze. N ozna na. yc Je • . , . . . . . l lt l ·t · ł 
l20 ł t k kilo • odgłos organow. Odprawiane by10 wła-1 Epilog tego zaJscia rozegrał się przed rn ury pas yczneJ, ro?.lpoczą pracę 

C z 
0 ycŁ zad . glamt.k · t droz' śnie nabożeństwo. Sadem Starościńskim który za zakłó- od młodzieży i w tym celu postanowił 

zemu w o z1 wszys o Jes - . - ' d ·, k k • dl d · · 
sze? Łódź stała się od pewneg.o czasu, I Jeden z przyjaciół przystaną~ i wska-I cenie spokoju w stanie nietrzeźwym ska- urzą z1c on U? s a ziecr. 
jednym z najdroższych miast pod zując na kościół krzyknął: I zal wszystkich trzech przyjaciół na !O"ZY Jak wynika z teg;oż komunikatu, 
każdym względem. - Słyszycie~ To fanfary hymnu hi- wnę po 1000 złotych. (i) udział w kionkursie mogą wziąć wsz1r;;t

• • 

Dawniej należało to do tematów „dr~ż-Ho!°ych, 8: co gorsza i u siebie, łażące po gających na nied~s!atecznych ilo.ściach ro~
tiwych". Dziś mówi się o tym otwarcie. smanach. msekty. . . . . pylaczy. Trudi:ios.ci te usuwa się ostatmo 
P.uskwy shły się n:cmal powszechną pla- Ostatmo coraz częscrnJ rozlegały się gło- przez przystąp1erue do centralnego zaopa
gą. Można śmiało zaryzykować twierdze- sy skargi na zapluskwienie wagcnów ko- trywanla po.s:::czególnych dyrekcji w sprzęt 
nie. że eo procent domów jest zaplush>\io- lejowych. do rozpylama proszku. 

kie dzieci do Lat 14. 

Temat konkursu: „Ja./c widzisz na
sze morze i vorty ?" Za wyróżnione 
prace mają być przyznane nagrody. 

Mamy poważne wątpliwości, czy 
konkurs ten będzie popularny. Pyta
nie został10 bowiem zredagowane tak 
piefortunnie, że nie tyłko dzieci, ale 
i wielu dorosłych nie wie o cu właściwei 
chodzi w tym konkursie. Może chodzi 
o to, aby dzie~i wypowiedziały s:ę, co 
myślą o naszych i portach, lub je opi
sały. 

W każdym razie, trzeb:a było pyta-
nie postawić JąsmeJ i zrozumialej. 
Chcdz.i przecież o dzieci. 

ll"'Ch W zwi::;zku z tym Ministerstwo Komuni- Al . 1 1 . h d · · · d k t lk ""'lil!li!3?m~!!!l!l!:llZtB::ltm!:=ll10E:&11!!!111-
" . . • 1- „ d · ł b · „· "' k : , • WJa na rn eJac o mesie Je na y o . ~ „ -
Gdzie sie ruszysz, z kim me rozmawiasz _.acJi po Ję •0 0 • ecme ener„.c„n.ą a cJę, ce wówczas pJ>ż:id:my skutek gdy i pasaże- ~' 

d . "'· t , t. phsl,wy lem przywrccema porzadku. Pluskwy zwal- . , d I k' . · ł 1 I -wszę zie l-en sa~ e_na . .'. ' . cza si~ przy pomocv a"i:nerykr.ńskiego pro· r~w1e P?ID~'s.ą o o p ~!>.,nemu ~ asnyc 1 
Są w mieszlrn.ma~h, w poc1ąpi.ch, ~ą na- szku DDT, znaneg~ ze swej siły owado- ~eszk:m, zrodłem zamec~yszczema są bo-

wet w urzędach. Nie mozna się od mch o- b. . . , mem ł:ardzo często bagaze. 
. . d . d . . . OJCZeJ. 

pędzić, me ma g zie prze mnn uciec. Walka z insektami na PKP prowadzona Sprawy tej nie wolno lekceważyć. Obe..::-
Są to oczywjście skutki długich lat woj- jest nie tylko w wagonach osobowych, lee:;: nie jest najlepsza por':l do przeprowadzenia 

ny i okupacji, kiedy nie było paprostu mo- l'Ównie:i: w domach noclego\"J~ch dla dru- generalnej batalii z pluskwami. Ale akcja 
żiiwośd a::ii śradków odreniontow:mia 0zy ·;;yu konduktorskich i parm~1ozo'.".>rh, w '1a- 1ta. musi być podjęta jed11ocześnie przez 
odś\\ieżenia miesz~mnia. 1:::a~mch, przy większ:rch łmdow~;,d1 l.i:olelo· wszystk~ch, w przeciwnym bowiem "azie 1 

onkurs Szkolny 
,,Expressu 

ll1tstrouJanego'' 

łJ Nr 25 
Wvciqć i Zii:C&owai: 

Mieszkania nieodświeżane i nie bielone ,-ych itp. pluskwy będą si.ę przenosiły z miejsca na I! 
zaplusl;:wiły się w sh'aszny spassób ; nawet I Niektóre dyrekcje !~o.lejowe .rie mog~ je- ~;eisc~ i ~aO.n ' l•w kretnych rezultató·w ~~ 
w birały dzień można zaobserwować u zna· s,;cze pokonać trudnosci techmc?.nych, pole- me os1ągmemy. (a) \iliio,,.~-lllNllillllilllliim_llllC:l __ 

119 
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Zumyknmy' lisię 
najlepszych lekkoatletów Łodzi 

Poda1jąc O®taitnie konkurencje zamyka
irny tym samym listę trzech naijlepszych 
lekkoatletek okręgu łódzkiego. Następine 
Jlisty na1lepszych zawodników i zaiwoidni
czek łódzkich w lekkiej atletyce podamy 
po zakończeniu sezonu. 

Dysk: 
1. Wajsówna 41.15 
2. Głażewska 34,36 
3. Peskówna 32,74. 
Kula: 
1. Wa1fsó~na 11,65 
2. Pirzybylska 9,63 
3. Peskówna 9.63. 
Oszczep: 
1. Wa,fsówna 31.21 
2. Głażewska 28,56 
3. PeS1kówna 29.94. 
4X200 m: 

przeszczepia na swój grunt boks syjskis -
zypaństwowy Polska --- Z.S.R.R. projektowany 
Występ w Pradze nie dał nam w efekcie Sędziowie, w ferowaniu s1„ych „sław· średnim spotkaniu z bokserami sowieckimi 

tego czegośmy się spodziewali. W ogólnej nych" już dz:.siaj wyroków, pe , męli się tak powinniśmy uzyskać korzystniejszy dla 
punktacji mistrzostw słowiańskich zajęliś. daleko, że zrazili do boksu publiczność nas wynik. Należy pamiętać, że rosyjscy 
mJ trzecie miejsce, zamiast oczekiwanego praską i początkowe wielkie zainteresowa- pięściarze wystąpili w Pradze w najwyższej 
drugiego. Nasze pięści wywalczyły w su- nie turniejem z dniem każdym malało. Po- swej formie, podczas gdy nas natomiast 
mit\ 20 punktów, wyprzedzili nas zatem za tym i sposób prowadzenia walk przez termin czwórmeczu zastał, raczej, nieprzy
Cze~ o jeden punkt. niektórych ringowych zamienił nie jedno gotowanych. W każdym razie PZB nie 

Jeili się weźmie pod uwagę bardzo słabą spotkanie, gwarantujące pokaz dobrego bo· przyczyniło się absolutnie do podniesienia 
zna/qrzość punktowania walki i skandalicz· ksu, na zwykłą bijatykę. Stąd tak liczne formy naszych reprezentaatów i zaniedba
ne nfrkiedy werdykty sędziowskie, godzące kontuzje zawodników i wycofywanie się z nie obozu kondycyjnego jest wprost kary-
przew1żnie w nasze interesy, można na dalszych spotkań. godne. 1. DKS ~:14,4 

500 m: 
1. ]ll'nikóW111a 

podstafie ś.ciśl; ~~owadzonego rachun- Bokserzy ~owieccy zy~kali w s~mie. 3~ Boks sowiecki jest młody, nie ma trady· 
DKS 1 :50,4, ku s~rdzić, ze nie 1esteśmy od Czechów punktC:W: Nie zr:acz·y· to Jednak, ze dzieli cji. Charakterystycznymi cechaci pięścia-
--·- słabsi. nas rózmca ccmaJmnleJ klasy. W bezpo- rzy rosyjskich są: siła ciosu, rozbijająca 

-..T@.-,18 ILrln~h gardę przeciwnika i dobra kondycja; słabe 
l'I ft' !I .I•& U U l strony - brak umiejętności rozłożenia sił 

POWSllił W Pa~łlłl~b.m.ch . z „ z U! ~ Id:, na trzy rundy walki, niedostateczna tech-
W Pabianicach działały dwa kluby: Kru- ,'1,, ff• :J ~ nika i syginali:wwanie ciosów. Pięściarze so-

scheender i Włókniarz. Po dłuższych per- wieccy wzorują się - jak to zresztą sami 
traktacjacn, kluby te postanowiły połączyć żdy z Węgrów walczy w kategorii niższej oświadczyli - na boksie amerykańskim, 
$ię w jedną organizację sportową pod na- uważając go 3a najskuteczniejszy. Kiera· 
iwą Pabjanickiego K. S. . !->zi~iaj wh1~.li Wimy o go~z; ~9-ej. o~bę-,umiejęt_nością.. . . . . . wnik ekspedycji wypowiedział się za zorga-

Nowy klub tworzy sekcJę bokserską, dzre się zap~adany mecz p1ęscrarski łodz- Sposob sędziowania Jaki zastrzegli sobie nizowaniem meczu Polska-ZS~R i nie wi
która brać będzi.e ,u?ział. w drużynowych kiego Zrywu~ węgiers.ki~ ~espołem „Va- w_ęg~zy do niczego dobrego ni~ pro".11ad~i. dzi przeszkód by doprowadzić go do skut
~istrz~stwach p1ęsc1arsk1ch okręgu łodz- satusok". W r.zy bawią JUZ od dłuższego Nie Jest ono bezstronne, gdyz sędz10wie, 1 . t · t~ t
kiego Jeszcze w bież. sezonie. ŁOZB. zwle- czasu w Pols , przyczym przed wyjazdem podejrzewając się wzajemnie o Stronni- ku. _Jako przypi:szc~a ~)' errmn, _go spo 
ka,~ ustal_eni_em. kalendarzyka, by dać moż· zastrzegli sobi tylko jednokrotne zważenie czość, asekurują się w ten sposób, że pod- karna wysuwa się miesiąc styczen przyszle
nosc Pabiamclnemu K. S. wykorzystanh zawodników pr\;d pierwszą walką i punk- ciągają zwykle swego zawodnika. Stąd go roku. 
obecnego sezonu. towanie walk pttez dwuch sędziów: Węgra sprzeczne orzeczenia i tak częste wyniki re- Tak więc udział w p~ęsciarskim turnieju 

·----·· i Polaka. misowe uzyskiwane przez Węgrów w tour- słowiańskim, obok zdobycia dwcch t ytu· 
Zjednoczone -WKS Granica Poniew11:ż pięś rze „yasutasok" m~~ą ::i.ee po Polsce. . - łów mistrzowskich przez. Grzywocza ~ Szy-

apetyty pierwsza ędne I podczas podrozy W tych warunkach tylko przekonywuJą mur dał nam jeszcze Jedno korzy"c: na-
(olsztyn) 6·0 (3·0} po Polsce niczeg sobie nie odmawiają, ce zwycięstwo na punkty, lub nockaut mo- . ę, . b , d . „ k ~t 1, . u ; _ ~ • t b · d · ' · k ·d · h · d · k. unkt · k d ·, M w1ązame ezposre me0 0 o , a ru z p.ę Towarz ski me . ;łk<' -k· _ ., :z~ a powie ziec, t az y z me Jest zi- gą ta iemu p owamu przesz o Zlc. e!!z , . . . k' . . d k . . 

d 
· Y · _ ""' P-. ':r .... i, r~"'e6ra?-y. w SiaJ przynajmniej o kategorię cieższy to dzisieJ·azy będaie pierwsza w Lcdzi poważ- scrarzamz rosy1s tmr, a w me ale te/ przy• mu wczoraJszym porruęazy druzynam1 ZJe ~ ' · l , · · • ' t p I k 

d h 
. WKS G . - też pięściarze Zrywu będą musieli udzielo- niejszą imprezą pięściarska w rozpoczętym sz oscr mecz m1ęazypans wowy o s a -noczonyc i ramca z Olsztyna za , . h . . , . . . . - ZSRR kończył się wysokim zwycięstwem gospo- ny gosc10m andica nadrabiac amb1cJą i sezorue. . . 

d.ay. Zespół gości reprezentował niski po
ziom, grał ambitnie, dążąc do uzyskania 
honorowej bramki, co mu się jednak nie u
dało. Zjednoczone wystąpiło z Urbanem i 
Rączką. O ile do przeiwy wojskowi starali 
się utrzymać grę otwartą, o tyle po zmia
nie stron opadli na siłach, a gospodarze za
władnęli całkowicie terenem, marnując przy 
tym dużą ilość dogodnych pozycyj. Goale 
dla zwycięskiego zespołu zdobyli - Rącz- Jnk p1·1knr p Tc J9 .P. z1·ednoczonych P-'ZJ"OIO „,_ ko (2), Jankowski (2), Sukiennik i Urban U • • • & ._.. :• 
z karnego (po jednej). Zawody prowadził wu 1 • a do m 1"' s Ir z os IHl1 
p. Andrzejak. --- Ilf "" Wocka na rinau w nadchodzącą sobotę ro oczynają się prowadzić pierwszą rundę rozgrywek, zaś rozpocząć rozgrywek od września, nie cze-

Et spotkania 'piłkarskie o mist ostwo kl. A na wiosnę roku przyszłego - drugą. Wąt- kając na mistrza kl. B, któryby później 
ZDÓW DOCł~autuje okręgu łódzkiego na rok 46- . Do końca pliwe czy dokończą, gdyż .zmarnowano kil- „odrobił" swoje zaległe mecze. 

P.odczas zawod6w pięściarskich w sezonu jesiennego organizatorzy chcą prze- ka terminów: nic chyba nie przeszkadzało Pierwsze spotkanie rozegrają zespoły 
M } · h · Widzewa i ZZK w sobotę. O składach tych 

ys owicac ' na rmgu ukazał się we- drużyn pisaliśmy już swego czasu! Dziś o-
teran pięściarstwa polskiego, W oc.ka. t e · ,- 1· c mówimy drugą parę przeciwników: PTC -
Starlow3:ł on w barwach k!l1ubu Lechia . !Zjednoczone. 
(Mysł~w1ce). Był to mecz o druży·no- I Drużyna pabianicka, której treningi pro-
we mJStr~osbwo okręgu śląskiego w powto'rzen;"a m1"str d . d . . wadzi znany sportowiec, b. reprezentacyjny 
~asie B. . w wa ze sre D18J g:ac~ naszego .mi~sta .choj~ac~i - znacz-

w o~ka wystąpił, rozumie się, w wa- Wielokrotnie zapowiadane i stale odkła-1walkami szeregu par łódzkich pięściarzy. ~e się poprawiła 1 mo~e zapi.sa,c na swe do: 
dze ciężkiej i już w pierw;szym star- dane powtórzenie indywidualnych mi- Dokonano odpowiedniego wyboru i zesta- or~ s~reg ~~z~z~tn,~c~ w~~ow ~ OtoBo~e · 
ciu, znokautował swego przeciwnika st~z~stw _Pi~ściarskic~ Polski w wadze śre- wiono dość ciekawie pary. W pierwszym z . ee. ą z ,ans a ·. • z 

0 omą z Y 
0

-
Feiedzińskiecro ' dmeJ doJdzre wreszcie do skutku w nad- rzędzie najciekawiej zapowiada się spotka- mia l .O, ~ ktorą. Poloru:i- stołe~zna uzyska-

„ . chodząc~ sobotę i niedzielę w hali Wimy. nie wagi ciężkiej między mistrzem Polski ła zaledwi~ wy~k rerrusowy l wreszcie z 
OGŁOSZENIE W mistrzostwach tych wezmą udział: Niewadzlłem a Kłodasem, który ma pre- OMTUR 4 :1, ktoren;u uległ ŁK~. 

Dyrekcja Hoteli Miejskich ogłasza prze- Bednarz, Kolczyński, Sobczak i Pieniążek. tensje do miana najlepszego zawodnika . PT.C posiada wyrow:iany zespoł, bez spe. 
targ nieograniczony na dostarczenie i zain- Jak nas zapewnia prezes ŁOZB p .. Stępień, Łodzi w tej kategorii. c~al~e sła?ych punktow: ~ob~y st~rt do 
11talowanie w hotelach miejskich: „Grand~ kontuzje Kolczyńskiego nie są na tyle po- Poza tym ujrzymy w ringu Woźniakiewi- p~łki, wzaJem_ne zrozum1eme. się, rueprz~-
Hotel", „Savoy" i „Polonia" ważne by nie mógł 011 stanąć do walki ,i cza z Kalińskim, Olejnika z Nowickim, Clętna szybkosć or~z wc~l~ ruezła kondycJa 

l) 28 gaśmc proszkowych z ładunkiem mistrzostwa odbędą się napewno. W sobotę Czarneckiego z Ostrowskim, Marcinkow- -:dotoln~alory pa~ia~ckieJ drużyny. Indy„ l; ~:~~~~e pf;~~:.,';~h z z ł~~~~~:::n wyznaczono spotkania Bednai-z - Kołcz ' - sldego z Kowalewskim, Pawlaka ze Szwe- Wl ua _.ie ~su,waJą się na czoło:. brai:ika·t~ 
6 gaśnic tetrowych z ładunkiem ski i Pieniążek - Sobczak, w niedzielę na- dem, jednym słowem, niemal wszystkich J\datnki~:vicz, srod_!rnw~ ,Po~ocmk Mlller 1 

13 prądownic tomiast zwycięzcy zmierzą się w finałowej najwybitniejszych bokserów łódzkich. kiez:ow?ik at~ku Sledzms~i. ~ełen sk~?d 
2 hydronetki walce o tytuł mistrza Polski. W sobotę zawody rozpoczną się 0 godz. P':braruczan ~e~t następuJący · AdamI.ie-

275 mtr. węża tłocznego 42 mm lub Program zawodów uzupełniony będzie 19, w niedzielę natomiast 0 11.30. wicz, ~po_stolidis, Kacalak, W!pych, !\~Ile~, 52 mm. Duszynslu, Hens:zel, Grabski, śledzmt>ki, 
~) na kontrolowanie i konserwację gaśnic. Niemiec i Knuł. 
Bliższych szczegółów z opisem dostarcze- „ Drużyna Zjednoczonych, która w oo-

nia i zainstalowania środków przeciw_poża· p • przednich spotki::niach przez długi czas pro-
rowych udzieli Dyrekcja Hoteli Miejskich, Il.i :vadziła w tabeli mistrzowskiej, a zah:oń-
ul. Narutowicza Nr 39 w godz. od 10 do 12. ~ ·.zyła rozgrywki na trzecim miejscu, przy. 

Oferty należy składać w zalakowanych ·tępuje do mistrzostw z wiarą, że tym ra· 
kopertach w B'il,lrze Dyrekcji Hoteli Miej- do odpo"wiedn1·ego zorga 1"zowan·12. m1•strzostw ·;:em powiedzie się jej dużo lepiej. Fabrycz-sltich ul. Narutowicza Nr 38, do dnia 1-go IO: 'ł d · października br., godz. 9-tej. otwarcie ofert hOkeJ.OWYCh POISkl. ny zespo po aJe skład osobowy: Makuty„ nastąpi w tym samym dniu 

0 
godz. lO-ej nowiez, Sikorski, Kamiński, Majer, Marafol, 

v; Biurze Hoteli Miejskich. R:iczko, Piekarsld, Grz~dziel Il, Sukiennili, 
Dyrekcji Botcli. Mie~ski~h. służy prawo . Ł~dzi przypadł ten z.aszczyt, że orga dz~i Okr. Zw. Hokeja na Lodzie już Ba~an or:iz Grządziel I. . . . , 

wyb~ru dostawcy ~J ok rowmez prawo uzna- n1zac1ę tegorocznych mistrzostw Polski dziś myśli o kłopotach związanych z or 'lyl~ ZJednoc.zone ! ~ozhw~, ze zespoł let\ 
"lia, ze przetarg me dał wyniku. h k · l d · . · , p ~ . . . t W I szykuJe nam mespodzmnkę I w nadchodza-

Łódt, dnia 20 września 1946 r . w 0 e1u na. '0 ~Ie 1e1 powierz,011<;>· ra samzacią 11118 rz'().stw. . tym ce u zwo cych mistrzostwach odegra niepośledni' 
DYREKCJA HOTELI MIEJSKICH gnąc . ~dpow1ed?10 pr~ygotowac. s.1ę, ~y lano walno zebranie w dniu wczorajszym rolę, rewanżując się za doznane niepowo~ 

W ŁODZI spełnic należycne powierzoną nllSJę Ło-10 godz. :rg w lokalu LKS. dzenia w ubiegł~ch zmaganiach 0 P,unkty. 

' 



Cokqo 
TEATR WOJSKA POI,SIHEGO 

CegieLl"Jiana 27 
Dziś i dni nast\nmych jedna z najświet

niejszych komedii Tadeusza Rittnera „Wilki 
w nocy''. 

TEATR KA.l\IERALNY DO.I.UU ŻOŁNIERZA 
Daszyńskiego 34 

Nieczynny z powodu przebudowy sceny i 
!ali teatralnej. Przygotowania do otwarcia 
nowego sezonu są już daleko posunięte. Se
zon rozpocznie komeC:ia B. G. Shaw'a „Ma
jor Barbara" w reżyserii Erwina Axera. De
koracje przygotowuje Jan Rybkowski. 

TEATR POWSZECHNY TUR 
11-List opada 21 

Dziś i dni następnych „Pan Jowialski" 
Fredry. 

CYRK Nr 1 - AL. KOSCnJSZiil 5, '7 
codziennie przedstawienie o godz. 19,30; wtor
ki, czwartki, soboty i niedziele o godz. 16,30 
i 19,30. 6593 

Nr249 

1:·,111i:i!!ll!!!llillllllllllll !i!ll: !!J!l:1111 OGŁOSZENIA DROBNE 
"I'oloni..:." (Fictlkowska 67) - „Królewna 

Snież;m· '. . . - - . - I Kuono - sprze:iaż „Tęc.~a" (Piotrkowska 108) - „Dzień wiel· 
lll!llll!l!!ll l!llli!llllillijlll!llil!lilllli llll ł.1!.l(orze lfl!lllll/lllr:!1iii'!iJW!i1lll!li!:li%• 11 ' - • - -- 'kiej przygody'·. 

_____ „ ----- • • _ • . SAMOCHODOWE akcesoria, części, taśmy S Ch , 
Dr L. RÓŻYCKI, specjalista chorób kobie- hamulcowe, hydro! i t. p. Na zamówienie do- „\'v ls!a." ( i>rzejazd 1) - " zyrmet an• 
cych i akuszerii. ul. Legionów 9, tel. lGG-20, starczamy pakunki pod głowicę każdego roz- „Adr:a" (i11. Główna '..>) - „Szyrmet Chan'• 
przyjmuje 1-6. 4173 miaru. - Firma St. Strażyc i S-ka, Lódź, ul. „G<l;vnla'" (Przejazd) - „san Demetrio" 

Piotrkowska 33, tel. 112-09. ~677 „Hel" (Legionów 2 4) - „San Demetrio•' 
Dr LENCZEWSKI - chorohv 1<oh'~re ; ak11 •.• - -- - ,,Stylowy" (Kilińskiego 123)-„Czapajew•• 
szeria, obecnie Lódż, ul. Sienkiewicza 51, KUPIĘ nowoczesne urz11dzenie fryzjerskie, „Robotnik" _ (Kilińskiego 178) - „Do-
godz. 3 - 7. tel. 181-47. możliwie „Olimp". Zgłoszenia pod „Olimp". rnżlrnrz Nr 13". 

Dr B. DOBROWOLSKI, specjalista chorób „100~;- sp-;zedania „NSU~Sachs"-:-Wia- „Wo' ll;Gść" -;:- (Napiórkowskiego Nr 16) 
nerwowych i seksualnych, powrócił i przyj_ .

1 

domo3ć: Pfotrowska 135 (warsztat). 2679 „Szczęśhwa 13 · . t 
muje 3-7, ul. Kopernika 6, tel. 186-00. 47-H> - -- _„___ -- „. - --·-· - „Iloma'• (Rzgow&ka 84) - „Zwycięs wo w 

„ RADIO francuskie, 6-lampowe - sprzeda m. , pustyni". 
Dr. med, TOŁ~Zn~SKI, sta~sz?' asyste~t 

1 
Brzeska _:4, m.:._ 9 (Doły).___ _ __ 26~~ Ki"~~~;~i~~." (ul. Zgierska 26) - „Zygmunt 

Umwersytet:i Łodzkieg?, ~pe~Jal!s~a choro_b ·SREBRO w każdej Ilości i w każdej postaci 0inlt~' Bałucki Rynek 5) - „Jezebel". 
us~, nosa I gardła,_ S1enk1ew1cza . 7, pl'.'ZYJ- lkupuje firma B. Kantor i H. Zieliilska, Lódź, " , ( 
mi:::__'.:d_ 3-7 pp. 1 cl. 269-01. 60681 Grand Hotel, Piotrowska 72. 2681 ła;;;;~uza• (Ruda Pabianicka) - „Skłama-

Dr med._ I. VOG_EL ze Lwowa --:- sp~c;ali~ta, cho SPRZEDAM tanio morgę lasu sosnowego z ,;Wl.lkniarz" (Zawadzka 16) - „Batalia 
rób. kobiecych 1 akuszer_ przv1mu1e, ul. Naru- budynkiem do wyko:ńczenla, w pięknie polo- nieustraszonych". 
tow1cza t, tel.. 2G0-92- 29f>il żonej miejscowości lctniskow.ej pod Lodzi ą. „Przedwiośnie" (Żeromskiego 74-76) 
Dr ŁOZA Eli-DL, specjalista w chorobarh Wiśniowa Góra, 20 min. koleją, żeromskle~o, ,,Konflikt'·. 

--------------------. skórnych, wenerycznych, przyjmuje od 1'.!-~. 29, m. 37, II brama, parter 3-5 PP· 26 2 „Bałtyk" (Narutowicza 20) - „Jesse Ja-
'l'EATR »SYRENA« - TRAUGUTTA 1 

DZIS i codziennie llrzedstawienie p. t. 

„BEZ ŻELAZNEJ KURTYNY" 

G-8. tel. 179-56, Sienkiewicza 34. lmes" 
RADIOAPARATY, fotoaparaty, kinoaparaty, , · " . . . „ 

Jr TADEUSZ CHĘCINSKI, asystent szpitala 
skórno - wenerycznego św. Marii Magda
leny, przyjmuje 4--6 z wyj. sobót, Piotr
kowska 157. tel. 203-11. 4633 

telefony, motory, maszyny, każdą radiową „ratry , ( S1enlnew1cza 40) - „Meyerling .; 
lampę, różne przyrządy, narzędzia _ kupuje, „r.ekord' (Rzgowska 2) - „Delegat :floty • 
sprzedaje, zamienia, naprawia Gda:ńska „Bajka". (Franciszkai'lska 31) - „śluby 
Nr 17, Księżniak. 6535 kawalerskie". 
--··- - -- - -- · .,Oświatowy'• OM TUR (Kopernika 8) -

Dr KOWALCZYK JERZY. Choroby skórne i IiUPIĘ bilardy - Brzezi:ńska 11. Paszteciar- nieczynne z powodu remontu. 
weneryczne, przy-jmujEZ, Żeromskiego 41 /1, nia. 6631 Pocziitek seansów w dm powszednie o go. 
3-6. Tel. 150-53. 4770 R ·'7ir e 1 r., l 8. 20. _ W niedzielę i święta o go-

Ó ż n e dzinie 14, 16, 18, 20. 
,Dr. RATAJ-żlJRAKOWSKA. Specjalistka cho -----------------
'rób skórnych, wenerycznych u kobiet, kos- PRZYBLĄKAL się pies, czarny du:!;y, wyżeł, 
metyka lekarska, Piotrkowska 33 godz. 12-1 łaty popielate. Do odebrania: Ruda Pablani.c
i 3-51/:. ka, Ogrodowa 47 a. 6584 

OGROD ZOOLOGICZNY 
Zdrowie (do_iazd trsmwaiem Nr 91 otwarty 

,ortz1ennie o<i 9 ran(I do zmierzchu. 

w reżyserii Stanisb wy Perzanowskiej. 
Udział biorą: Mar ia Bielicka, Stefcia 
Górska, Stefania Grndzie:ńska, Regina 
Grabowska, Irena Malkiewicz, Henryka 
Stankiewicz, Zygmunt Chmielewski. 
Edward Dziewo:ński, Wacław Jankow
ski, Wacław Kucharski, Kazimierz Paw
łowski, Jerzy Pichelski, Józef Matu· 
szewski i Stefan Witas. - Kier. arty
styczny: Jerzy Jurandot. - Dekoracje: 
J. Rybkowski i M. Stępień. Kasa czyn- D_r med: S. ŻURAKOWSKI. Specj~Iista cho- RADIA naprawia, przerabia, dorabia krót~ie SKRADZIONO kslażkę wojskową rozkaz wy-
na od godz. 10 do 13 i od 16. Tel. 272-70. rab skornych i wenerycznych, Piotrkowska fale, szybko - tanio - fachowo . pod kie- j d k t 1 · Mik ł j' k AI' . 

6648 Nr 33, godz. 12-1 i 3-51'2. 5961 rownictwem zagranicznych sił fachowych . .t_f ku, d ~ ę 1:; opową. k ~8 a czy p OJZY, ------------·--------= Precisious. Radio. Sienkiewicza 2. 6432 e san r w, arzęczews a . - roszę o Dr PIWECKI ALEhS.~:NDER, choroby we· I zwrot dokumentów. 2695 
DYŻURY APTEK wnętrzne, Piotrkowska 35 przyjmuje 3-6. NAPRAWIAM bez śladu wszelkiego rodzaju SKRADZIÓNo-k.tki . ś 

1 · · · · · . · . uszkodzoną garderobę, Lódź, śródmiejska 23. . ~. . ar zywno c ~we --;-- wrze-
D~rsreJSZeJ. nocy dyzuruią aptE'.kr: _D~re- Dr med. LUTOWIECKI JERZY, choroby m. 2_ 2930 , sien, paźdzre:mk, leg. tramwaJ_. seria ~ na 

leck1ego (Piotrkowska 67), ZaJączkiewicza skórne i weneryczne Legionów 9, przyjmuje I nazw. Zaborsirn Leokadia, Nap1órkowsk1ego 
(Zielony !'lynek _37), G:orczyckiego (Prz~jaz:d 13-6, tel. 156-10. ' 5023 PRZYBLĄKAL się pies szpic ostrzyżony. - Nr 23. 2694 
59). K al'lrna (Prłsuds!uego 54), Antomew1- - ·-- Gda:ńska 117. Macii'.sld. 2(i90 _ 
cza (Pabianicka 58), Steckla (Limanowskie- Dr med. GUSTAW MARKIEWICZ, chorol::y -----·- - · __ :ZAGUBIONO _:Kennkartę i ~artę rej. RKU. -
go 37). skórne i weneryczne, Piotrkowska 109 m. 6., PRZYBŁĄKAL się pies wyżeł czarny podpa- Jasnos Kazimierz, Zachodrua 18. 6674 

· Tel. 138-52. 1193. lany, do odebrania Sienkiewicza Nr 59, m. 6. ,UCZC...,.'iVEGO t t -- I ~ u znalazcę proszę o zwro oreb· :' aofiarowanie pracy Dr LIBO ALEK~ANDER choroby _uszu, gar- FOTOGRAFIĘ TECHNICZNĄ! Fabryk, Ma- ki czarnej, zawierającą. dokumenty oraz war-
?l!!!'- 1 nosa. Przeiazd 6. Od 8-10 I 4-6 PP· szyn, Gmachów itp„ wszelkie grupy, oraz I to~ciowe pamiątki rodz~e. Została zgubiona 

POTRZEBNA sala fabryczna, magazyn. Zgło- rele;fon lOl-5o. 4136 1 uroczystości i okolicznoś:::iowe wykonuje Fo- dma 24.9.46 r. w tramwaJu Nr 14 - za wyso
szenia: Reklama, tel. 173-59. 2676 I LECZNICA _ PRZYCHODNIA. Piotrkowska t~-Atelier H. śmigacz, Piotrkowska 6, telef: ~m wyną.grodzeniem .. 1:'ó~ź, Piotrkowska 271, 
-------------------- 13. Pcrady lekarzy specjalistów. Przyjęcia ~.'.'._.!- _ 635G

1 
• 8, Władysława Lesms„a. _ 66~~ 

POTR~EBNY ~lacharz na roboty sa,~och?do- 10-19. -- 62~J' LICEALISTA udzieli tanio początków gry for- t ZAGL'1UONO leg. z. Z. Nr 9535, wyd. w Lo-
dowe I pomocmk. Zakład blacharsKI, Pwtr- AKUSZERKA ŁAGOWSKA IRENA abitu· tepianowej. Zgłoszenia do Redakcji. 26:J9 f dzi na nazw. Kiełbasiński Zygmunt, Pabiani-
kowska 189. 2687 rientka Warszawskiej Kliniki prof. Gro- ce, Ko.,cruszki 1. 6612 
-- -- madzkiego przyjmuje Zachodnia 52. Telefon Zagubione d ltumenty \ z;;---~0 · . 
POTRZEBNI DMUCHACZE na ozdoby choin- 151-76. !)352 ulIBI NO kartę odzlezową i żywnościową 
k k . d - i · · · [ I kat. na nazw. Kałużny, Wapienna 53. 6671 owe, warun 1 o omow ema na mH!JSCU. - SKRADZIONO książkę wojskową, palcówkę, 
E. Głąb, Łódź, ul. Piotrkowska 80, tel. 165-48. L O k a 1 e leg. rowerową., kartę rejestracyjną RKU- SliRADZIONO dowód osobisty i leg. dozorcy 

2688 
SKLEP d ó-.--p--;·t k:: k " t 1 Łódź oraz inne dowcdy na nazw. Krysztofiak oraz Inne dokumenty, Jacak Stanisław, Kilii."i-

- - - - - - - --- . W po w 1 zu, 10 r 0 '· 5 a, cen rum I Stanisław Pojezierska 41 2697 1 ki .., 16 6670 
GORSECIAREK na dobrych warunkach po-,do odstąpienia Reklama, Piotrkowska 46, tel. , - ·- __ ' _ --- - - '-- ----- l,,s __ e_„_

0 
__ ·---------------

szukuję. Lódź, 11-Listopada 42, m. 45. 2686 1Nr ~~-5.!J.: ____ ------------ 667~ 1 SKRADZIONO kartki żywnościowe, palcówkę, I ZAGIJBIONO Kennkartę, kartę rejestracyjną 
I STUDENTKA poszukuje pokoju w śródmle- 1 dowód osobisty przedwojenny, 2 metryczld I RKU. Skierniewice, kartę rowerową, leg. stra

POTRZEBNY KUSNIERZ na bardzo dobrych ' ściu. Oferty proszę kierować do „Expressu" 
1
aziecinne, leg. Z. Z. Kubiak Mieczysław, Piotr- I ży na nazw. Cichcx:ki Kazimierz, wieś Micha

warunkach. Wiadomość w Redakcji. 2685·!„studentka". 2698, kawska 21. 6696 , łów, gm. Korabiniec. 6669 

' 

-

produkcję wojennego przemysłu Trzeciej Zaczęło się to od piet"WSzej zaraz chwili, 
Rzeszy. Inni przymykają oczy ze wstydu, kiedy przybyła tutaj z Lodzi. 
kiedy na ich bezbronne policzki spada ręka Młyn należący do krewniaków iony 
więziennego dozorcy, inni wreszcie umiera- Józka Mroczka był niejako ośrodkiem ca
ią bez próby buntu po rozlicznych obozach lego ruchu oporu w okoi:cy. Do wojskowej 
koncentracyjnych. organizacji należał sam mlymarz Batłomiej 

Hance przypadł w udziale najpiękniejszy Now"i...1a, dwóch jego synów WJ:adysław i 
los. Konstan.ty. i córka Bronisława. Wszedł do 

Nawet nie przypuszczała, że uciekając z niej Józef Mroczek, który mieszkał tutaj od 
Łodzi z mbternych sideł Waldemara Ren- 1940 roku, po przybyciu zaś Hanki siłą rze
nera do tej małej, zagubionej w lasach czy i ona wstąpiła do szeregów. 
wioski. przeżyje najwznioślejsze chyba Oddział partyzancki działający w tej 
chwile swego życia. części lasów, położonych na południe od 

Końskiego, Iczył prawie .dwustu doskonale 
Hanka nie mogła już odtąd zapomnieć Ogarnia ją niewypowiedziana tęsknota . Jej romans ze Zbignie~ern . był ślicroą wyekwipowanych bojov,;i:r..ików. Grupa ta 

ani jego ładnie skrojonych ust, ani tego za tamtymi ludźmi i tam.tymi czasami. sielanką .. Hanbka wsp.o~ma. J~ . zawszekze na której czele std kapitan 
1
,Florian" b~w 

Powieść o życiu ·Łodzt--przed wojną, podczas okupacji i po wyzwoleniu 

Ś · h M' · · d k · 1 · · wzruszeruem, o przec1ez wc1ąz ieszcze .o- - „ u miec u.„ ime ie na wre e miesięcy, Muzyka młyna staje się znów zadziwia- h 
0 k' . d k 

0 
w t . dzo tylko rzadko występowała do akc3i w . . d . tk c a rszews. !ego. To ie na , c eJ d . R k 1. h zarum pewnego wiosennego ma spo a go jąco podobna do tei' J'aka przed laty "ZU- h .

1
. . b' t . . 1 groma zie. ozproszona po o o 1cznyc 

• • ' 
0 c wi i przezywa, ma w so ie pa os i wie - . . , . . podczas samotneJ przechadzki w parku miała jej w fabrycznych halach u Oskara 

1 
, , · . w10skach, przys:ołkach 1 ga1ówkach utrzy-

p . t k' . . ł . . . . . {OSc epouer. ł b k oma ows iego 1 zanim spe mą się Jej naJ- Brauera. I znowu wyłania się z dalekości • , . . 
1 

, mywa a ze so ą konta t przy pomocy spe-
b d . . . . . Mro~zkcwna pracuie "zynme w esnych · 1 · · · l "b ł 'k · ar z1e3 tajemne marzema„. obraz wysokiego czarnowłosego męiczy- r „: ~ " . 

1 
1 . - b . 

0
• J c1.a me zorgamzov:anei s",uz y ącz:u oweJ. 

. . odd_,ałach Z .. 11ąuu Wa„ki Z roin~J. est azeby na wezwairue dowódcy wykonywać 
Szemrze przepływaiąca woda. Ta, co zny. i'edn" z nych którzy walczą o honor upa- 'I · . . 
dl k ł 1 tu . d 1 · · b · H k k I . ., ' ' , wspo me tę czy mną operacię. spa a na o o, prze a Je a e3, aze y m- an a przymy a oczy. zaraz poter.1 o- dlanego i Z"'nębionego narodu, ktorzy na T k ł . 1 • dd . F .• 

d · , „ t k · k · ó · · · twi · "' a ą ączmcz,{ą iest w o ziale „ lona g y me wroc1c: a Ja me wr cą JUZ ru- . era Je znowu. ostr„ach swo;ch bagnetów niosa odwet za " H k M k' F k · 
1 gdy dnie jej ślicznego romansu ze Zbignie- Po co rozczulać się wsp01nnieniami te- l\!I.<>~rlan,.,i..- G.usen i krematoria· oświęcim- n~ bł an, atl' ro_czfokwtna. u? CJa. ~go a . _, ~ •. ~„. · me ysKo iwa 1 e e owna me mn1e1 wa-

wem Orszewsk1m. raz, kiedy życie 1'est takie twarde: i na- skie - któr7y S"' źyv,Ja strofą wielkiei· pie- · · d · d · 1 ' · · · - . .., · . zna 1 o powie zia na. 
Hanka westchnęła. prawdę piękne w swoim realiźmie! ś:i.i: Jcs'.7cze Polska nie zginęła! w trzaskający mróz, po kolana bmąc w 
Tamte czasy, kiedy przechadzali się po Niech inJ?-i marzą, niech inni śnią o za· Ich ofiarrdć, ich bohaterstwo są najlep· śniegu, w jesienne szarugi i w pachnące ko· 

pachnących jaśminem alejach Wilanow- pachach powiędłych róż! Tamte czasy nie szyrn świadectwelT', że naród polski, ste- niczyną letnie noce wędruje Hanka do 
skiego parku i te wszystkie szalone godzi- wrócą jui tak, jak ta woda, któ:-a przeply- roryzmvany przez trutalną przemoc hitle- wiadomego sobie miejsca. Idzie leśnymi 
ny, jakie spędziła w jego ramionach, są już wając po młyńskim kole biegnie dalej ku rawskich oprawców, nie załamał się. I ie dróżkami i miedzami polnymi. Idzie ostro
takie odległe, ie wydaje jej się nieraz, że swemu przeznaczeniu. należy mu się wo1c'JŚĆ, skoro o tą wolność inie, ażeby nie natknąć się na żandarmów. 
to był tylko sen. Jedni podlą się teraz trwożnie spo;:;lą- toczy się r,ierówny bój z najeźdźcą! O rozpaczy, kiedy w szalejącą wichrami 

Wszystko się już skończyło. Resztę jej dając w oczy pierwszemu leps"e:mu nie· Z tego wsz;•3tk'.ego zdaje sobie sprawę deszczową noc, zmyli drogę i czuje, że si~ 
szczęścia rozwiała burza dziejowa. Gdzież m:eckiemu ia:.:darmowi, drudzy pod groź- 11.'Lroczkó~·;na i dlatego ze wszystkich boba- spóźni z wiadomością, od której zależy mo· 
jest teraz Zbigniew? A ojciec? Czy iyje? nym spojrzenie;:n mik2flcych maj;:trów terów na~zt>j 07.lowieści włs.ś:iie Hanka jest ie los całej operacji 
Co się dzieje teraz w ukochanej Łodzi? pracują dniem i no:ą, ażeóy powięl:szyć najs:cz~śliwsza! (D. c. n.) 
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